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G r h c y a . Już tcyjz śmiele zapewnić można eieKa- 
vvą Publiczność o losie G r e k ó w ,  żc wszystkie przeci­
w n e  ich powodzeniom wiadomości b y ły  tylko  zmyślane 
w Konstantynopolu ; albowiem ze wszech stron p o ­
twierdza się , z e . T u rcy  swoią ostatnią w ypraw ę do 
Morei-, na bezprzykładnej klęsce zakończyli. (*) Oto. 
s£t najnowsze doniesienia:

“ £  T r yeśta  8. Października. Przez Zante odbie­
ramy tu n o w e ,  bardzo Ważne wiadomości z M o r e i , 
dochodzące do dnia z 2 W rześnia. Dnia 18. zrobili  
T u r c y  wielką wycieczkę z K oryntu , lecz ze stratą 
4ooo ludzi odpędzeni zostali. ( Pokazuje się przeto, źs 
zn aczn iejsza  ich liczb a  jak opiew ały poprzednie do­
niesienia, zaniknąć się tam  tnusiała. ) Po tej rozpra- 
wie G recy  opanowali miasto i port K oryn tu .  W  sa­
m ym  zaniku korynckim  ma się znajdować do oooo 
ra n io n y c h .—

'Z Ragttzy  2. P a ździern ika . Tw ierdza  Koryntu, 
poddała się Grekom  2-i Września, w sku tek  stoczonej 
potyczki ( zapewne p o w y ższej)  w której Kolkotron do­
w o d ził  naczelnie.

Co się tycze 1’lotty tureckiej, ta podług dzisiejszych, 
w ia d o m oś ci ,  yniała przedsieWziąść odwrót na lezę zi­
mowe ku D ardanellom ; ale w zdłuż brzegów M orei,

(*) W iadom ości w te j m ierze takie pomyślne dla G re­
ków, z  Gazety dworskiej Wiedeńskiej, p o ju trze  u-*
m ieściem y.



ścigana od f lo liy  g re c k ie j , iSgo  W rześnia zawinęła 
flo zatoki morskiej pod ISapoli di Romanją. Jak ty l­
ko postrzegli G recy  len kierunek nieprzyjaciela, po­
spieszyli tam ze wszech stron, w celu zadania mu klę ­
ski. Oczekują więc teraz niezwłocznych doniesień; 
zwłaszcza ze wszyscy G recy na morzu, wielkim zapa­
łem są o ż y w ie n i , a iiolta turecka w lej zatoce łatwo 
zaczepioną hyc może.

21 Odessy 24- J'V rześnia. Od kilku dni nadchodzą 
tu bardzo pomyślne wiadomości dla G reków  w  Pelo­
ponezie. Kapitanowie okrętów tak A nglicy  , jak Fran­
cuzi i W ło ch y  zapewniają, że w -Konstantynopolu 
wielka z tego powodu niespokomóść panuje. Gn-.tw 
walczyli  lam z nieustraszoną odw agą i Churszyd ze 
wstydem musiał .zewsząd uchodzić.

"Z Odessy  27. 14'rześ/iia . Odbieramy tu w iado­
mości do d. 22. Września z Konstantynopola, wedle 
któ ry ch ,  mówiono tam ciągle o wielkiej klęsce i. lu ­
ków  w M orek Cioszemy się z tego mocno, nic5bez 
ubawy atoli o przyszłe losv G rek ó w . Dodają nam 
z tamtąd listy pryw atne, że już nawet i .Dostrzegać 
i  Vschodni ( Spcetateur Oriental ) donosi o tejże k lę ­
sce,—

Z  B ruxe?li 10 Października, Do Amsterdamu na­
deszły listy handlowe z L iw o rn o ,  które potwierdza­
ją zupełną klęskę Cliurszy d a , i żadnej wątpliwości 
nieżostawują o zwycięstwach Greków . T e ż  listy za­
pewniają * zc i na ińorżii znaczne korzyści odnieśli 
nad Turkam i.—

IhszrAN JA. Z Madrytu pod dniem G. Październi­
ka donoszą, źc Mina w yszedł naprzód z C erctra  do 
.Pardony, stoi pod C a la j  i zagraża miastu UrgtrL 
Przednie straże jego miały pobić rojalistów.

Z  Bd/onny 5. P a źd ziern ika . Mina postąpił na­
przód przez Ce.rve.ra, a wojsku jego stanęły naprze­
ciw wojskom wiary. Podróżni potwierdzają 10 do­
niesienie i dodają: że Mina jmstąpił do K a n io n y  < 
gdzie pobił rojalistów. —  (  W iadom ości z państw  in­
nych, rac ważnego dziś niezaw ierają.)

U w i a d o m i e n i e .

P szczółka  krakowska, clla nadzw yczajnej obszerno- 
ści, nientogła na dziś bydź wykom zona w drukarni3 
i dopiero w yjdzie we środę pópoiudniiti


